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GAZETA LWOWSKA 


wychodzi każdego powszedniego dnia popołudniu. 


Ceny prenumeraty: 
We Lwowie bez dorę- 
czemia do domu 
z dostawą do domu 
Na prowincji z prze- 
syłką pocztową . 


Za granicą . mies. zł. 5 —, kwart. 


. mies. zł. 2—, kwart. 
. mies. zł. 2'40, kwart. 


. mies. zł. 2:40, kwart. 
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GENERAŁ BRYGADY 


JULIAN STACHIEWICZ 


Jedna z najpiękniejszych i najszaż 
cowniejszych postaci z pośród pala» 
dynów, otaczających Józefa Pilsude 
skiego w Jego wielkiej drodze od 
idei Niepodległości do Wskrzeszenia 
Państwa — zakończyła żywot. Gene 
rał Juljan Stachiewicz zmarł. 

Bylo to w tych ponurych czasach 
pierwszego dziesiątka lat bieżącego 
stulecia, w okresie panoszącego się 
trójlojalizmu i oportunizmu życiowe: 
go — kiedy do sfer młodzieżowych 
we Lwowie dotarła wieść o Człowies 
ku, który wznawiał zapomniane już 
hasła Kościuszków, Dwernickich, 
Jrauguttów, rozsnuwał sen o szpadzie. 

Dotarła ta wieść i do młodziutkiego 
słuchacza Wszechnicy im. Jana Kazi- 
mierza, Juljana Stachiewicza — i bica 
rze go w niewolę: przenika serce i du» 
szę, staje się nieodłącznym już towaa 
rzyszem całego życia. 

Młody student wstępuje do Związa 
ku Walki Czynnej i od tej chwili poa 
czyna wieść powójne życie: jedno dla 
wszystkich widoczne — życie studen= 
ckie, a drugie znane tylko garści wy» 
brańców, gronu wtajemniczonych — 
życie przyszłego żołnierza polskiego. 
Student słucha wykładów na Uniwers 


Sytecie, czyta, studjuje, jest działa: 
czem w jawnych organizacjach stuz 
denckich — przyszły żołnierz znika 


w sobotę popołudniu lub w niedzielę 
rano za peryferjami miasta i tam gdzieś 
na polanie leśnej czy w sali jakiejś 
szkółki wiejskiej wgłębia się w arkana 
kunsztu wojennego: musztra, karabin, 
terenoznawstwo, patrole  _dowodze» 
nie... 

Od tego podwójnego życia zaczy» 
nali wszyscy ci, którym Twórca Nie: 
podległości w serca wraził na zawsze 
piętno niezatarte: bojowników o wol- 
ność, 

Juljan Stachiewicz miał jednak już 
wtedy zadatki na coś więcej, niżli wys 
konawca cudzych rozkazów, niźli po: 
słuszny i wierny żołnierz idei. Rozpo= 
rządzał niezwykłą inteligencją, był na: 
turą nawskróś uduchowioną, był ine 
lektualistą w każdym calu, łączył ol- 
brzymie poczucie rzeczywistości 2 
wielką siłą przenikania zagadnień teoa 
retycznych. Studja wojskowe, traktos 
wane z umiłowaniem, namiętnością 
niemal, pogłębia do tego stopnia, że 
już przed wojną zdobywa w ścisłem 
gronie tych, których Józef Piłsudski 
przysposabia do wielkich zadań, sła» 
wę wybitnego taktyka i teoretyka 
kunsztu wojennego. 

Wybucha wojna. Powstają Legjony. 
Młody oficer Związku Walki Czyna 
nej i Strzelca rusza z oddziałem w po» 
le, Ale Komendant wyznacza mu naj: 
bardziej odpowiedzialny posterunek; 
czyni go oficerem operacyjnym 
l. Brygady Legjonów, daje więc funka 
cję, wymagającą najwyższych waloz 
rów intelektualnych. Nie zawodzi się 
też Komendant w swym wyborze. Ka: 
pitan Stachiewicz jest duszą sztabu, 
jest jedną z najzasłużeńszych postaci 
w tym zespole, który nosił odpowie» 
dzialność za boje i zwycięstwa Legjoz 
nów. > 
Test potem również i „spiritus mo: 
vens“ rozstrzygającej walki z okupana 
tami, kiedy Komendant znajduje się 
w celi więziennej w Magdeburgu, 
Szczypiórna i Benjaminów i Marma- 
ros - Sziget zapełniają się legjonista» 


Przebieg dyskusji w Komisji politycznej 


w sprawie wniosku polskiego o generalizację zobowiązań mniejszościowych. 


Genewa. 22. IX. (PAT). Komisja 
polityczna Zgromadzenia kontynuo» 
wała i zakończyła debatę nad polskim 
wnioskiem w sprawie zwołania mię: 
dzynarodowej konferencji dla genera» 
lizacji zobowiązań mniejszościowych. 
W dyskusji zabral głos delegat Wiele 
kiej Brytanji, Eden, który zaznaczył 
że traktaty zostały stworzone ze wzglę 
du na problemy specyficzne, istniejące 
w pewnych  regjonach i ograniczone 
w czasie, Można zbadać, czy odpowiaa 
dają jeszcze celom, dla których zosta: 
ły stworzone, ale ich rozciągnięcie na 
inne państwa nie jest wskazane. 

Następnie przemawiał delegat 
Włoch, Aloisi, ktróy zajął się głównie 
trudnościami, jakie nastręcza stosowa» 
nie traktatów mniejszościowych, przy: 
tem podkreślił, że traktaty te przewie 
dują specjalną procedurę dla ich res 
wizji. Dla zmiany traktatu wystarczy: 
zgoda większości członków Rady 
Ligi. 

Delegat Francji, Massigli oświade 
czył, że klauzule mniejszościowe nie 
miały być wieczne. Celem ich było przy 


| 


gotowanie w czasie zanim na podsta: 
wach terytorjalnych ustalonych w trak 
tacjach pokojowych, stosunki pomię: 
dzy obywatelami zostaną dostatecznie 
zagwarantowane obyczajami i ustawa: 
mi, aby uczynić klauzule zbyteczne» 
mi. Nie jest więc przenaczeniem tych 
klauzul pozostać w obecnej formie. 
Ponieważ należy to do Rady, delegat 
Francji nie uważa za konieczne szerzej 
się rozwodzić nad tym problemem w 
komisji Zgromadzenia. 

Po wyczerpaniu listy mówców przea 
wodniczący komisji Madariaga zwró:» 
cił się do delegata polsk. z zapytaniem 
czy nie mógłby ułatwić komisji wyjście 
z trudnej sytuacji, przez wycofanie wnio 
sku o zwołanie konferencji międzyna» 
rodowej dla generalizacji zobowiązań 
mniejszościowych. 

Zabierając głos minister Raczyń» 
ski, oświadczył, że proponowana dy» 
skusja nie była bezużyteczna. O ile 
chodzi o delegację polską, to mogła 
ona z zadowoleniem stwierdzić, że 
znalazła u licznych delegacyj zrozu: 
mienie dla sytuacji Polski i dla argu- 


Skutki tajfunu w Japonii. 


Osaka. 22. IX. (PAT). Wedle o- 
statnich wiadomości w Osaka, zawali: 
ło się 47 budynków szkolnych, przys 
czem 225 dzieci zostało zabitych na 
miejscu, zaś 820 odniosło rany. Całkos 
witemu zniszczeniu uległo 188 domów, 
zaś 260 jest mocno uszkodzonych. 
Pod gruzami domów znalazło Śmierć 
96 osób, a 298 odniosło rany. 20 do» 
mów uniosły wzburzone fale morskie, 
zaś 160 uległo zalaniu, W 8 miejscach 
wybuchły pożary, które zniszczyły 25 
domów. Fale morskie objęły także bu» 
dynek szpitala dla obłąkanych w Osa: 
ka, przyczem 60 pacjentów przepadło 
bez wieści. Tajfun wywrócił 10 pocią: 
gów, w tej liczbie express, zdążający 
z Tokio do Szimonseki, złożony z 10 
wagonów, w których znajdowało się 
250 pasażerów. Express wywrócony 
został przez tajfun, w chwili przejazdu 
przez most. Na szczęście jednak moce 
na barjera powstrzymała pociąg od 
upadku do rzeki. Na lotnisku Hara: 
da pod Tokio zniszczone zostały hans 


gary i 20 znajdujących się w nich sa: 
molotów. W Kioto liczba zabitych 
wynosi 103 osoby, zaś rannych 352. 
Miasto Osaka zagrożone jest brakiem 
wody. 

Tokio. 22. IX. (PAT). Według daz 


nych min. spraw wewn. ofiarą tajfunu, 


który nawiedził 18 miast, padło 943 
osób zabitych i 3.738 rannych. Zagi- 
nionych jest 503 osoby. Najbardziej 


ucierpiało miasto Osaka, gdzie tajfun 
zabił 767 osób i 3.058 ranił. Według 
inych obliczeń liczba ofiar tajfunu 
jest znacznie wyższa. W Taka Matsu 
zatonęło 2.350 łodzi rybackich. 

Tokio. 22. IX. (PAT). Według wia» 
domości nadeszłych z  Szimonoseki, 
panuje tam duże zaniepokojenie o los 
sy 4 parowców, które dnia 20 b. m. 
opuściły port i dotychczas nie przys 
szły na miejsce przeznaczenia, Na pa: 
rowcach znajdowało się 500 osób. Jest 
możliwe, że parowce zatonęły w cza: 
sie tajfunu. 


——— — 


a a I 
CZES a RAE (GA WO RÓ RA SE OW — hz BE 


mi — a P. O. W. ujmuje w swe ręce 
sztandar walki  niepodległościowej. 
W tych przełomowych latach przypae 
da J. Stachiewiczowi jakże trudna i 
jakże niebezpieczna robota; z pomroki 
konspiracji wieść ideową walkę orga: 
nizacyjną,p przysposobić młodzież do 
stanowczej rozprawy z przemocą zaz 
borczą. 

Wreszcie historyczny moment: liz 
stopad 1918 roku. A zarazem: z czte» 
rech stron na wyzwoloną z oków Pol- 
skę ruszają wrogie falangi. Stachie» 
wicz staje na czele grupy odsieczowej, 
idącej na Lwów, zdobywa Przemyśl — 
wkracza do tego Lwowa, w którym 
jako młody student prześnił najcudze 
niejsze marzenia o wolności, a teraz 
broni przed nawałą od Wschodu... 

I znów, jak w chwili ruszenia Legjo» 
nów w bój w sierpniu 1914, powołuje 
go rozkaz Komendanta do pracy in- 
telektualnej; zostaje w Naczelnem Do» 
wództwie szefem oddziału operacyj: 
nego, dzień i w noc pochylony nad 
mapami, w twarde i jasne słowa roz» 
kazów ujmując wolę i genialne błyski 


Naczelnego Wodza. Kiedyś historyk 
naszych dwuletnich zmagań o granice 
państwa w aktach Naczelnego Do» 
wództwa wydobędzie tę przeolbrzyż 
mią sumę pracy i wiedzy, którą gen. 
Stachiewicz włożył w  ukoronowane 
zwycięstwem 1920 roku dzieło. 
Wreszcie, gdy zaświtał dla Polski 
pokój, staje ten niezmordowany praz 
cownik u warsztatu pracy, najbardziej 
odpowiadającego jego zdolnościom, 
jego inteligencji, jego zamiłowaniom 
intelektualnym. Zostaje szefem Woj- 
skowego Biura Historycznego, stwaa 
rza zeń jedną z  najpoważniejszych 
placówek naukowych w Polsce, a za: 
razem jedno z najgłębszych źródeł 
wiedzy naszej o wojnie, o niepodległo= 
Ści, o udziale pokolenia, idącego za 
rozkazami Józefa Piłsudskiego, w Je» 
go „via dolorosa“ do wolnej Polski. 
Tracimy jedną z najjaśniejszych poz 
staci, jednego z najbardziej  zasłużo: 
nych bojowników Niepodległości. 
Nazwisko generała Juljana Stachie» 
wicza zapiszą dzieje wojska polskiego 
na jednem z pierwszych miejsc. M. 


mntów przez nią wysuniętych. Mini: 
ster Raczyński jest przekonany, że 
gdyby propozycja delegacji polskiej 
została poddana pod głosowanie, to 
niewątpliwie liczne byłyby delegacje, 
któreby ją poparły, ale nie byloby to 
decydujące. Z tego powodu i utrzymu» 
jąc z całą energją nasze stanowisko są» 
dzę, że mogę się przychylić do prośby 
przewodniczącego stwierdzając, że na» 
sza inicjatywa nie dała oczekiwanych 
rezultatów. Nie będę więc nalegał na 
poddanie naszej propozycji pod gło: 
sowanie. Znamy już wszyscy rezultas 
ty, jakie miałoby to głosowanie. Nie 
chcemy próżnej demonstracji. Pozosta: 
jemy nadal zwolennikami zasady gene 
ralizacji, ale wobec okoliczności, które 
wyliczyłem, delegacja polska nie żąda 
głosowania nad jej rezolucją. 
Dziękując delegacji polskiej za jej 
stanowisko, przewodniczący zwrócił 
się do sprawozdawcy kwestji mniej» 
szościowej, aby w swoim raporcie 
przedstawił argumenty przedłożone 
przez delegację polską i szereg innych 
delegacyj na poparcie propozycji pol- 
skiej. 
LIKWIDACJA TRAKTATÓW 
JEDYNEM WYJŚCIEM DLA 
MOCARSTW. 


Charakteryzując ogólną debatę ko- 
misji politycznej Zgromadzenia trzeba 
stwierdzić, że propozycja Polski spot 
kała się z poparciem merytorycznem 
dużej liczby delegacyj, Z drugiej je. 


dnak strony okazało się zgodnie z 
przewidywaniami, że kilka delegacyj 
w szczególności delegacje wielkich 


mocarstw nie zmieniły swego wrogie» 
go, wobec idei generalizacji, stanowi- 
ska. Wobec tego, że dla powzięcia u» 
chwały, konieczna jest jednomyślność, 
veto tych kilku delegacyj skazało ini: 
cjatywę Polski, pomimo poparcia wiel- 
kiej liczby państw, na niepowodzenie. 
W tych warunkach bezcelowe było 
przeprowadzanie głosowania w ko: 
misji. 

W chwili obecnej jasne jest i stanoa 
wi to główny wynik debaty, że wiel- 
kie mocarstwa, zdając sobie sprawę a 
niemożności utrzymania dzisiejszego 
stanu rzeczy, z dwóch alternatywnych 
metod usunięcia dzisiejszej nierównoa 
ści, bądź przez genefalizację zobowią: 
zań mniejszościowych, bądź też przez 
likwidację traktatów dotyczących 
mniejszości, wybiorą zdecydowanie 
tę drugą, nie chcą bowiem same przy: 
jąć jakichkolwiek zobowiązań. 


GŁOSY PRASY FRANCUSKIEJ. 


Paryż. 22. IX. (PAT) W dzisiej: 
szym „Journalu“, publicysta St. Brice 
zamieszcza sprawozdanie z wczoraj 
szej debaty nad wnioskiem polskim w 
Genewie. Wielkie mocarstwa, pisze 
St. Brice, i stare narody zdecydowały 
Się zająć stanowisko i rzucić na szalę 
swe poglądy w wielkim problemie 
obrony jedności państwowej, gdyż na 
tem właśnie polegało zagadnienie po» 
ruszone w propozycji polskiej, gene- 
ralizacji traktatów mniejszościowych. 

„Petit Parisien“ pisze, iż Polska us 
znała za bardziej racjonalne wycofać 
narazie swą propozycję, co doprowa: 
dziło do zamknięcia debaty. Dzienni: 
ki paryskie zaznaczają, że sprawa pos 
rozumienia z Polską, skierowana zoa 
stała do Ligi Narodów, która rozpa: 
trzy odpowiedź w styczniu 1935 r. 
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Wiadomości bieżące. 
Sobota 


Tomasza 
Jutro: Tekli 


Wschód słońca 5'20 
Zachód "M217:36 


września 1934 
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TEATR WIELKI. 


Sobota godz. 19.30 „Zwyciężyłem kry: 
ZN. 

Niedziela godz. 15.30 „Towariszcz'. 
Godz. 19.30 „Zwyciężyłem kryzys". 

Poniedziałek godz. 19.30  „Zwyciężyłem 
kryzys". 

Wtorek godz. 19.30 
RYSH 

Środa godz. 19.50 „Zwyciężyłem kryzys” 


„Zwyciężyłe.n kry- 


Czwartek godz. 20.15 Koncert Józefa 
Szmida. 

TEATR ROZMAITOŚCI. 

Sobota godz. 19.30 „Panna  Maliczewe 


ska”. 
Niedzieła godz. 19.30 „Panna Maliczew: 
ska". 


Poniedziałek godz. 19.30 „Panna Mali» 


czewska'. 
po godz. 19.50 „Panna Maliczew» 
ska", 
Środa godz. 19.30 „Panna Maliczewska“. 
—— (zw 


— Teatr Wielki. Dziś i w dni następne 
entuzjastycznie przyjmowana przez publie 
czność lwowska sztuka „Zwycięży'em kryz 
zys“. 

Praca nad ujęciem scenicznem dzicia Ja 
na Kasprowicza „Marchołt gruby a sproś» 
ny“ trwa dalej. Uroczyste otwarcie sezonu 
nastąpi pod koniec września br. 

— "leatr Rozmaitości. Niezwykle głębo» 
ka, pełna tragizmu sztuka G. Zapolskiej 
„Panna Maliczewska* znalazła pełne uzna: 
nie publiczności lwowskiej. Nadzwyczaj 
Starannie opracowane tło epoki. Reżyserja 
p. J. Strachockiego, dekoracje p. Wł. Da» 
szewskiego. 


KOMUNIKATY. 


— „Czerwone pomarańcze“ K. Brończy: 
ka. Rozgłośnia lwowska nadaje w niedzielę 
23 bm. o godz. 18 słuchowisko pt. „Czere 
wone pomarańcze“, pióra znanego poety i 
dramaturga Kazimierza Brończyka. Akcja 
tej oryginalnej sztuki rozgrywa się na taż 
rasie kawiarni nad brzegiem morza, w póź» 
ną noc. Z postaci obłąkanego kapitana o- 
krętu i małej sprzedawczyni pomarańcz, 
która przyjechała z niewiadomych stron, 
promieniuje nastrój czegoś niesamowitego 
i nierealnego, Uwaga siuchacza trzymana 
jest w napięciu do ostatniej chwili. W inə 
teresującem tem słuchowisku, rcżyserowa» 
nem przez W. Budzyńskiego, biorą udział 
H. Mikloszówna, K. Wajda. T. Kański, J. 
Niczewska, Zdz. Kunstman, J. Wieszczek. 
Ilustracja muzyczna Cz. Halski. 

— Polskie radjo informuje o zawodach 
o puhar Gordon:Benneta. W czasie trwa» 
nia zawodów balonowych o puhar Gordon 
Benneta, Polskie Radjo uruchomi specjalna 
służbę informacyjną dla załóg balonowych. 
Aparaty odbiorcze w gondolach zawodni: 
ków nastawione będą na falę Raszyna 
Przy pomocy tych aparatów zawodnicy 
odbierać będą meldunki komunikowane im 
przez kierownictwo zawodów. Z tego też 
powodu Polskie Radjo uruchomi w dniach 
23 i 24 września swoje stacje radjowe na 
całą noc. Informacje przeplatane będą mu. 
zyką z płyt gramofonowych. Pierwszy ko: 
munikat nadany będzie w dniu 23:cim tj. 
w niedzielę o godz. 19. Następny, poczy. 
nając od godz. 23.05 nadawane będa co 
godzinę komunikaty informacyjne aż do 
5.50. Przerwy między komunikatami wy» 
pełnione będą muzyką. W dniu 24 tj. w 
poniedziałek, pierwszy komunikat nadany 
będzie o godz. 11 rano, drugi o godz. 16.50. 
O godz. 23.05, tak jak nocy ubiegłei, co 
godzinę radjo informować będzie zawodnie 
ków aż do godz. 5.30 rano. 

— VIII. Wystawa Zawodowego Związku 
Art. Plastyków w Teatrze Rozmaitości. W 
salach Teatru Rozmaitości trwa od paru 
dni wystawa Zaw. Zw. Art. Plastyków. 
Wystawiane są prace art. mal. Margitz 
Sielskiej i Władysława Strzemińskiego. 


KRONIKA MIEJSKA. 


Rokowania o płacę w przemyśle na: 
ftowym. W dalszym ciągu rokowań 
między delegatami Izby Pracodawa 
ców przemysłu naftowego a przedstaa 
wicielami Z. Z. Z. w sprawie zawarcia 
umowy zbiorowej o płace, pracodawz 
cy wystąpili z projektem obniżenia 
plac o 8 i pół prc. dla I. i II. kategorji 
płac, oraz 7 i pół dla III. i IV. kat. 
płac. Wobec sprzeciwu delegatów Z. 
Z. Z., którzy stoją na stanowisku zaz 
chowania dotychczasowej umowy, roa 
kowania zostały odroczone do jutra. 

Jak nas informują, przedstawieciele 
związku robotników P. P. S. ©. K. W. 
zgodzili się na obniżkę płac o 2 pre. 

Konferencja w sprawie eksportu do 
Holandji. Z okazji pobytu we Lwowie 
kierownika referatu handlowego Kom 
sulatu polskiego w Amsterdamie, p. 
Łubieńskiego w Izbie Przemysłowo» 
Handlowej we Lwowie, odbyła się 


GAZETA LWOWSKA nr. 226 z dnia 23. września 1934, 


Obiady dla bezrobotnych 
w kuchniach Związku Pracy Obywat. Kobiet. 


Smutne skutki kryzysu gospodarczego 
wysuwają na pierwszy plan wszelkiej akcji 
Społecznej zwalczanie bezrobocia i podanie 
ręki pomocnej tym, którzy stali się ofiara» 
mi fatalnego splotu dzisiejszych warunków 
życia. Na tem polu bardzo ważną rolę od» 
grywa działalność Związku Pracy Obywaa 
telskiej Kobiet, który obok szeregu innych 
placówek społecznych prowadzi 
dla bezrobotnych. 
We Lwowie istnieją 


kuchnie 


dwie tego rodzaju 
jadłodajnie, w których codziennie zaspo» 
kaja głód razem 1400 osób: przy ul. Bema 
19 i przy ul. św. Zofji 1. Pierwsza z tych 
kuchen posiada bardzo szczęśliwe warunki, 
mieści się bowiem w domu odnowionym 
świeżo (narazie tylko wewnątrz) i specjal- 
nic na ten cel urządzonym przez magistrat. 
Obszerna, bialemi kaflami wyłożona kuche 
nia, zaopatrzona w doskonalą zmywalnię 
naczyń, Oraz piękna jadalnia umożliwiają 
higjeniczne przyrządzenie posiłku i poda» 
nic go bez natłoku i zamieszania tej rzeszy 
głodnych, jaka tu się zjawia. 

Kuchnia przy ul. św. Zofji, pomieszczo» 
na w starym i mniejszym lokalu, walczyć 
musi wprawdzie z większemi trudnościami, 
ale i tu panuje, jak tam, czystość, porządek 
i lad, a jakość potraw i wielkość  porcyj 
zadziwić musi każdego, kto zna budżet 
tych kuchen. Utrzymywane są one z pie? 
niędzy wypłacanych przez magistrat w 
wysokości po 22 grosze za każdy obiad, 
wydany za bon bezrobotnemu. Dwadzier 
ścia dwa grosze -— to kwota niewielka, a 
w tem zmieścić się musi nietylko cena mięs 
Sa, ziemniaków, jarzyny, mąki itd., ale 1 
opał i obsługa kuchni. 


720 ZŁ. TYLKO KOSZTUJE 


Informacje i prospekty: „FRANCOPOL", War- 
szawa, Mazowiacka 9 oraz LIGA KATOLICKA, 
Katowica, Piłsudskiaaa 54. 


Mimo to stołownicy nie mają powodów 
do narzekania. Otrzymują dziennie dwa 
dania, w tem 6 razy na tydzień mięso. Ra» 
cja obejmuje: 10 dkg. mięsa, 25 dkg. ziem» 
niaków, 8 dkg. jarzyny i 10 dkg. mąki lub 
kaszy. Wiktuały kupuje się zawsze pierw 
szej jakości, nietylko z troski o bezroboż 
tnych, ale i ze względów praktycznych, 
gdyż nabywanie dobrego towaru lepiej się 
kalkuluje. Tylko też dzięki temu, że za» 
kupy robione są w olbrzymich ilościach, 
możliwe jest tak niskie obliczenie kosztów 
obiadów. Dość powiedzieć, że wór kaszy 
nic wystarczy tu nawet na dwa razy. To 
też od wczesnego rana wte tu gorączkowa 
robota. Służba zaczyna gotować obiad już 
o godz. 4:tej rano, a niektóre potrawy 
przygotowuje już poprzedniego dnia wic» 
czorem. 

Zarząd Związku Pracy Obyw. Kob. pro» 
wadzi ścisią kontrolę kuchen i utrzymuje 
w tym celu stałe dyżury pań. 

Zjawiają się przy stole ludzie wszelkich 
sfer i rozmaitego pokroju. Przychodzą męż 
czyźni i kobiety, nierzadko z małemi dzieć» 
mi, czasem cale rodziny, przychodzą nę: 
dzarze odziani w łachmany i ludzie przy» 
zwoicie ubrani, nierzadko z inteligencji, 
których los wtrącił w tragiczną sytuację 
bezrobotnych. Wszystkich łączy jeden 
wspólny mianownik, do jakiego zostalł 
sprowadzeni: głód. I jeżeli czasami te peb 
ne miseczki zupy, ziemniaków, kapusty 1 
mięsa wydają im się zamale, chociaż są nas 
ładowane, trudno się temu dziwić. Często 


wszak ten skromny obiad stanowi całoe 
dzienne ich pożywienie... 
R TAB 
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IELGRZYMKA 


DO ZIEMI ŚWIĘTEJ 


Zarządzenie w sprawie walki z duremiczerwonką 


W Miejskim Wydziale Zdrowia Pu- 
blicznego odbyła się konferencja w 
Sprawie duru i czerwonki, pod prze: 
wodnictwem  wicepr. Chajesa, przy 
współudziale reprezentantów władz 
i lekarzy miejskich. 

Na wstępie zapoznali się obecni ze 
Stanem epidemji duru i czerwonki tak 
w powiecie lwowskim, jak i w pos 
szczególnych  Województwach. We 
Lwowie epidemji niema, jednak jest 
zwiększona ilość przypadków chorób 
zakaźnych przewodu pokarmowego. 

Staraniem Zarządu miasta — otwam 
1. 130 — jako filję państwowego szpie 
tal epidemiczny, przy ul. Janowskiej 
l. 130 — jako filję państowwego szpie 
tala powszechnego, w którym może 
znależć pomieszczenie około 80 osób. 
Obecnie przebywa tam 41 chorych na 
tyfus brzuszny. W celach profilaka 
tycznych poddano szczepieniu ochron 
nemu we Lwowie przeciw durowi I 


konferencja, celem omówienia możli- 
wości eksportowych na rynek holen» 
derski. W wyniku konferencji stwier» 
dzono, że cały szereg towarów pole 
skich może liczyć na zbyt w Holandji 
a m. i. wyroby koszykarskie, klepki 
dębowe, deszczułki posadzkowe, jak 
również fryzy dębowe, deszczułki spa» 
wane (t. zw. liminated boards) dla cez 
lów stolarskich, sierść bydlęca, wódki! 
i likiery i t. d. Zainteresowane firmy 
w eksporcie do Holandji zechcą ode 
nieść się o informacje do Konsułary 
R. P. w Amsterdamie. 

Wojsko kupuje zboże. Na rynku 
krajowym zaznaczyła się ostatnio moc 
niejsza tendencja na wszystkie gatun: 
ki zboża. Nastąpiło to pod wpływem 
zakupów podjętych przez wojsko. 
Władze wojskowe kupują w znacze 
nych ilościach, głównie owies i żyto. 

Nowy kierownik wydziału śledcze» 
go. Z dniem wczorajszym objął urzę» 
dowanie nowomianowany kierownik 
wydziału śledczego, komisarz Jania. 
dotychczasowy zastępca naczelnika ua 
rzędu śledczego w Lublinie. Jednocze= 
śnie oddał urzędowanie we Lwowie 
komisarz Mika, który został przenie» 
siony na równorzędne stanowisko do 
Kalisza. 

Skazanie mordercy Przed sądem 
przysięgłych zakończyła się rozprawa 
przeciwko  Komarańskiemu, oskarżoa 


czerwonce, w przeciągu kilkunastu dni 
około 1.000 osób z otoczenia chorych. 


Jako dalsze postulaty wysunięto koa 
nieczność zwiększenia łóżek w miej. 
szpitalu epidemicznym do 100, zwięke 
szenie czynności i kontroli władz nad 
sprzedażą i obrotem artykułami żywno 
ści, a w szczególności mlekiem, ciast- 
kami, cukrami, owocami i jarzynami. 


Urząd Wojewódzki nadesłał rez 
skrypt polecający przeprowadzenie w 
najbliższych dniach komisyjnej kons 
troli wszystkich lwowskich krowiarń I 
kiosków, jakoteż innych miejsc sprze- 
daży środków spożywczych — celem 
ich uporządkowania. 

Należy więc natychmiast w swoim 
własnym interesie doprowadzić sklepy 
do porządku, aby nie narazić się na 
dotkliwe kary, które muszą być przez 
komisje w razie nieporządków stosoż 
wane. 


nemu o zamordowanie Czajki - Czaje 
kowskiego w piwnicy, przy ul. Ogrod 
nickiej. Trybunał skazał Komarańskiea 
go na 12 lat ciężkiego więzienia. 
Temperatura we Lwowie wynosiła 
dziś o godz. 7 rano +14.9, ciśn. atm. 
734.02; o godz. 13 -tej — temp. +21.0, 
ciśn. atm. 734.60, 
Wczoraj wieczorem 
temp. --16.6, ciśn. atm. 


o godz. 2Żlzej 
285.07, 


— —— — 


MAGAZYN POŚCIELI R. DRZAŁA, 
ul. Chorążczyzna l. 5 obok kina „Apollo“ 
przerabia kołdry po 4 zł., materace po 6 zł. 
Przyjmuje pierze do czyszezenia. 1528 


Zmiany na wyższych stanowiskach. 
Generał Stefan Pasławski, dowódca 
O. K. VII., został zwolniony ze stano» 
wiska dowódcy O. K. i przeniesiony 
w Stan nieczynny. 

Powyższe zarządzenia pozostają w 
związku z powołaniem przez rząd wy» 
żej wymienionych do służby na wyże 
Sze stanowiska poza wojskiem. 

Kraków wita zwycięzców challengu. 
Społeczeństwo krakowskie _ witało 
wczoraj, niezwykle uroczyście i rados 
Śnie zwycięzcę challengu, kpt. Bajana 
wraz z jego mechanikiem i towarzy* 
szem w locie, st. sierż. Pokrzywkę. 
Domy przybrano flagami. Ulice wypeł 
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Dziennikarze niemieccy 
w Krakowie. 


Kraków. 22 IX. (PAT.) Wczoraj wicczo» 
rem przybyła do Krakowa wycieczka dzien 
nikarzy niemieckich. W sali recepcyjnel 
dworca wygłosił przemówienie powitalne 
wiceprezydent miasta Skoczylas, witajac w 
serdecznych słowach przedstawicieli prasy 
niemieckiej na ziemi krakowskiej, Odpo» 
Wiadając, kierownik wycieczki hr. Schwerin 
oświadczył, że w swej podróży po Polsce 
dziennikarze niemieccy mogli stwierdzić, że 
Rzeczpospolita Polska ma w pełni prawo 
być traktowana jako wielkie mocarstwo. 
Mówca twierdzi, że do niedawna jeszcze w 
Niemczech nie rozumiano należycie Polskt 
nowoczesnej. W tej sprawie nastąpił osta- 
tnią zasadniczy zwrot w opinii publicznej. 
Dziennikarze, którzy mieli możność zwie- 
dzenia Polski będą uważali za swój ©bo» 
wiązek w dalszym ciągu informować opinię 
publiczną w Niemczech o mocarstwowem 
znaczeniu Polski w Europie. Z dworca go 
ście odjechali do hotelu Europejskiego. 
Dziś przedpołudniem dziennikarze niemiece 
cy zwiedzą zabytki Krakowa, poczem uda? 
dzą się do Wieliczki. 
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Przy ischias (zapaleniu nerwu kuiz- 
szowego), po 
szklanki naturalnej 
Franciszka - Józefa, 
obfite 
przyjemne samopoczucie. 
przez lekarzy. 


zażyciu zrana naczczo 
wody 


następuje lekkie, 


gorzkiej 
wypróżnienie, powodujące 
Zalecana 

4129 


nił szczelnie tłum publiczności. Szpa- 
lery tworzyła młodzież szkolna. 

Wzrost wywozu węgla. Wywóz wez 
gla kamiennego w pierwszej połowie 
września br. wykazuje dalszą popra: 
wę. Wywóz węgla kamiennego w 
pierwszej połowie września wzrósł w 
porównaniu z przeciętną za pierwszą 
połowę sierpnia, przy tej samej liczbie 
dni roboczych o 26.000 ton czyli o 
5.83 prc., dochodząc do 472.000 ton. 
Przeciętna dzienna wysyłka wynosi oz 
koło 36.000 ton czyli wzrosła o 2.000 
ton w porównaniu z przeciętna sierp- 
niową. 

a m 

— Zaparcie. Doświadczenia przeprowa: 
dzone w klinikach dla chorób wewnętrze 
nych wykazują, że naturalna woda gorzka 
Franciszka:Józefa jest znakomitym środ: 
kiem przeczyszczającym, 'przynoszącym 
wielką ulgę. 


ZE ŚWIATA. 


Zwyżka polskich papierów. Od dwu dh: 
daje się znowu zauważyć mocniejsza ten: 
dencja dla Polskiej Pożyczki Stabilizacyj: 
nej na giełdzie w N. Jorku. W dniu 20 bm 
była ona notowana przy zamknięciu 125, 
wobec 124.50 przy zamknięciu w dniu 19 
bm. 


40:godzinne przesłuchanie  _Hauptinana. 
Wykrycie domniemanego sprawcy porwa: 
nia dziecka Lindbergha stało się sensacją w 
całej Ameryce. Aresztowany Hauptmann 
jest Niemcem, który zbiegł z Rzeszy przed 
1! laty. Przesłuchanie Hauptmanna trwało 
40 godzin. Przeczy on jakoby brał udział 
w porwaniu dziecka. Hauptmann twierdzi, 
że znalezione u niego 14.000 dol. otrzymał 
od swego przyjaciela Izydora Fischa. 
Hauptmann jest bezrobotny od 2 lat. Żonę 
jego zwolniono z braku dowodów. 


Najlepszy speaker w Niemczech. Na 
konkursie kandydatów na speakera radjo» 
wego w Berlinie największą liczbę głosów 
otrzymał 19-letni student Fritz Ch:nielew« 
ski. (Polak?). 


Śmiertelne wypadki. Wczoraj wieczorem 
w pobliżu Grenoble samochód, wiozący 
członków delegacji francuskiej przy Lidze 
Narodów Franceschiego oraz jego małżone 
kę i syna zderzył się z drugim samocho» 
dem. Franceschi poniósł śmierć na miejscu, 
zaś jego żona i syn odnieśli ciężkie rany. 


Podczas odbywających się w Anglji ćwi: 
czeń, zapalił się zbiornik z benzyną I6-tos 
nowego tanku pierwszej brygady tanków. 
wskutek czego nastąpiła eksplozja amuni» 
cji. Załoga zdołała się uratować. Tank spło 
nął doszczętnie. 


W pobliżu Moron (Hiszpanja) z powodu 
pęknięcia hamulców wywrócił się autobus. 
Jedna osoba została zabita, a 16 odniosło 
rany. 


RA VE 3 


TELEGRAMY. 


200 GÓRNIKÓW ZASYPANYCH 
W KOPALNI. 


22. IX. (PAT). W kopalni 
Gresferd w pobliżu Wroksham nastą: 
pila dzis rano straszna eksplozja. 200 
górników zostało zasypanych ziemią. 
Po trzech godzinach wytężonej akcji ra 
tunkowej, wydobyto na powierzchnię 
zwloki pierwszej ofiary. Akcja ratun= 
kowa trwa bez przerwy. 


Londy. 


O SWOBODNY WYJAZD DO PALES: 
TYNY. 


Genewa. 22 IN. (PAT) W komisji poli 
tyczne: Zeromadzenia, w dyskusji nad man 
datami kslanijalnymi zabrał głos delegat 
Polsk: Kulski, który zaznaczył, że Polska 
mając dużą liczbę obywateli rasy żydow» 
skiej :nieresuje się specjalnie kwestja sie» 
dziby narsdowej Żydów, to jest Palestyna. 
Koniecznrem jest, aby był kraj, gdzie liczna 
ludnosć żydowska Europy 
wschegr.:i mogła skierować swą nadwyż» 
kę. Tak = krajem jest Palestyna. Jednocze: 


śnie. jak wynika z raportu mocarstwa mana: i 3 SIR 
, francuski „Lorraine“. 


datoweg: pomyślne 


warunki gospodarcze, osiągnięte dzięki ak» 


w Palestynie istnieją 


środkowej 1 | 


cji kozazzacii żydowskiej. Jednakże w Pa» . 


lestynie .stnieje brak sił roboczych, spowos 
dowary cgraniczeniami imigracyjnemi. To 
też dełeger Polski wyraża nadzieję, że mo» 
carstwż mandatowe uchyli obecnie restryk» 
cje im.grzcyjne dla Żydów, pragnących 
wyjecnzć do Palestyny. 


DEKLARACJA RZĄDU FRANCUSKIE: 
GO. 


Paryż. 22 IX. (PAT.) Na posiedzeniu Ra» 
dy gat nstowej premjer Doumergue przed. 
stawiż w ogólnych zarysach deklarację, jaz 
ką zam trza złożyć w najbliższej przyszło» 
$ci w sprawie reformy ustroju państwa, ore 
ganize: prezydjum Rady ministrów i pro: 
gramu piec parlamentu, Minister finansów 
German Martin poinformował kolegów o 
pracach} budżetowych i oświadczył, że pros 
jekt budżetu przediożony będzie komisjt 
finanstwej Izby dnia 22 bm. 


KONGRES „NIEMIECKICH CHRZEŚCI: 
JAN". 
Berlin. 22 IX. (PAT.) Przygotowania do 


kongresu „niemieckich chrześcijan”, poła” 
czone z intronizacją biskupa ewangelickic« 
go Rzeszy dr. Muellera, prowadzone są w 
atmosferze wielkiego napięcia. Ostatnią 
mows d. Mucllera, zapowiadająca ingea 
renat władz państwowych w spory Wee 
wnęrrzze kościola ewangelickiego, wywoe 


lała Lazne komentarze. Kanclerz Hitler ma 
osobiizie interwenjować w tej sprawie, 


Przewodniczący niemieckich chrześcijan oe 


świadzzy! że ruch niemiecko - chrześcijań: 
sh; Gazy Jo zjednoczenia wszystkich cwane 
gehkow których hasłem jest „Z Luthrem 
i Hiterem za wiarę i naród”. 


LOT Z ANGLJI DO INDYJ 
BEZ LĄDOWANIA. 
Lendvn. 22. IX. (PAT). Angielski 
lotni« Hellmore wystartował z Porth 
Mouth, w zamiarze dokonania w prze 


ciągu 48 godzin przelotu do Indyj. 
Hellmare przygotowywał się do tego 
lotu sd dwóch lat. Aparat, na którym 


leci «e:r samolotem komunikacyjnym, 
rozwijającym średnią szybkość 265 
km. sa godzinę. Dla ułatwienia startu 
lotnik wziął ze sobą mały zapas ben: 
zyny, wobec czego niedaleko Porth 


morowi benzyny w powietrzu. W poa 
dobny też sposób Hellmore weźmie 
as benzyny nad Maltą, 


ma” 


nowy za” 


MORDERCA PRINCE'A? 


Paryż. 22. IX. (PAT). Według do: 
niesien z Barcelony, w tamtejszym uz 
rzędzie policyjnym zjawił się obywa» 
tel francuski Marraut i oświadczył, że 
jest mordercą sędziego Prince'a. Mar- 
raut twierdzi, że miał otrzymać za doa 
konanie zbrodni 100.000 franków. Do: 
stał jednak tylko 25.000. Po zamordoe 
waniu Prince'a wyjechał do Barcelony, 
gdzie przebywał przez dłuższy czas. 
Polva przyjęła 
niedowierzaniem przypuszczając, że 
albe żo jest wariat, albo też rozmyśl- 


nie czkarżył się e dokonanie mordera | 


stwa zby zostać deportowanym do 


Fraacji. 


s | pówek. Poseł Idzikowski 
zeznania Marraut z | 


GAZETA LWOWSKA nr. 226 z dnia 23. września 1934. 


Przed startem balonów o puhar Gordon-Benneta 


Wczoraj odbyła się w lokalu Aero» 
klubu R. P., odprawa zawodników, 
biorących udział w zawodach o puhar 
Gordon + Benneta. Wzięło w niej ue 
dział 17 załóg balonowych. 

Po sprawdzeniu dokumentów zaa 
wodników, wręczono książki pokiadoż 


we, ciężarki meldunkowe, instrukcje 
meteorologiczne, program zawodów, 
oraz udzielono ogólnych informacyj 


i instrukcyj. 

Pierwszy numer kolejny wyciągnął 
pilot balonu „Warszawa“, kpt. Rue 
rzyński, który też pierwszy wystartuje 
jutro z lotniska Mokotowskiego. 

Następnie startują co 6 minut: ba: 
lon niemiecki „Stadt Essen“, czechoż 
słowacki „Bratislava“, belgijski „Bele 


gica“, włoski „Dux“, amerykańskł 
„U. S. Navy“, szwajcarski „Zürich“, 
francuski „L'Aigle", polski „Kościuw 


szko”, niemiecki „Wilhelm von Opell“, 
belgijski „Bruxelles“, amerykański 
„Buffalo Courier Express“, szwajcar: 
ski „Basel“, francuski „Toruń“, polski 
„Polonja*, niemiecki „Deutschland“ i 


Z inicjatywy belgijskiego lotnika 
IDemuyters poruszona została na odz 
prawie zawodników sprawa dopusz» 
czenia do konkursu lotników hiszpańż 
skich, którzy bawią już w Warszawie, 
lecz z powodu spóźnionego zgłoszenia 
nie zostali wciągnięci na listę zawodni: 
ków. 

Przedstawiciele  Aeroklubów Pol- 
skiego, Niemieckiego i Szwajcarskie: 
go, wypowiedzieli się za dopuszcze= 
niem Hiszpanów do zawodów. Poniea 
waż przedstawiciele pozostałych Aez 
roklubów nie mogli doraźnie o tem zaz 
decydować, uchwalono wysłać do tych 
Aeroklubów depesze z zapytaniem, 


KTO ZWYCIĘŻY? 


Na lotnisku spotykamy wszystkich 
trzech pilotów polskich balonów: kaz 
pitanów Hynka, Burzyńskiego i Janus 
Sza. 

Zwycięzca zawodów o puhar Gore 
don - Bennetta w r. ub. — kpt. Hynek 
jest jak najlepszej myśli. Mówi nam: 

— Konkurencja jest bardzo poważ: 
na. Stają do zawodów takie sławy, jak 
czterokrotny zwycięzca puharu Dea 
muyter, szef szwajcarskich wojsk balo- 
nowych, płk. Goerber. Grożni są po: 
zatem lotnicy niemieccy i francuscy. 
Nie martwię się jednak. Jestem dobrej 
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PEBECO Spółka Akcyjna w Poznania 


myśli i wierzę, że mój „Kościuszko“ — 
nie zawiedzie. 

— Drugi zwycięzca puharu Gordon» 
Bennetta kpt. Burzyński, który w oe 
becnych zawodach pilotuje balon 
„Warszawę“ na wstępie zaznacza: 

— Mówi się tyle o t. zw. czynniku 
Szczęścia w lotnictwie, może to „szczęa 
ście" odgrywa rolę w lotnictwie moto» 
rowem, gdzie pilot zdany jest na łaskę 
i niełaskę silnika. Lot na balonie wol- 
nym — nie zna takiego czynnika, 
Zależy on przedewszystkiem od umie» 
ijętności pilota, od jego znajomości me» 
teorologji, fizyki gazów i nawigacji 
balonowej. 

— Kogo pan uważa za najgrożźniej: 
szych konkurentów? 

— Przedewszystkiem  IDemuyter'a, 
następnie Kendalla, Ravaine'a i Goerz 
be'a. 

Kpt. Janusz, który w czasie lotów 
treningowych przed zawodami o puz 
har Gordon : Bennetta, ustanowił dwa 
światowe rekordy długotrwałości loz 
tu na balonach o pojemności 750 mtr. 


sześc. — oświadcza: 
— Wywalczyć zwycięstwo przy tak 
wielkiej konkurencji — nie jest spra: 


wą łatwą. W zawodach bierze udział 


Szereg doświadczonych pilotów balo- | 


nowych, że wymienię przedewszyste 
kiem Hynka, Burzyńskiego, Demuyte: 
ra i innych. 

— Jak przypuszcza p. kapitan, w 
jakim kierunku polecą balony? 

— Prawdopodobnie skierują się na 
północo:wschód, lub północ. 

— A więc Bałtyk? 

— Tak. My Polacy, jesteśmy na to 
przygotowani. Jeśli będziemy mieli 
dostateczną ilość balastu — nie zawa: 
hamy się ani na chwilę, na przelot 
morza Bałtyckiego. W tym celu za: 
opatrujemy się w specjalne pływaki, 
oraz zabierzemy ze sobą rakiety, aby 
w razie „wodowania“, dać znać o 


sobie. 


Jak się dowiadujemy, w razie gdy: 
by balony startujące o puhar Gordon: 
Bennetta skierowały się na północ, 
dowództwo polskiej marynarki wos 
jennej wyśle na morze kilka okrętów, 
oraz hydroplanów. 

W ostatniej chwili otrzymaliśmy 
wiadomość, że balon hiszpański zoz 
stał dopuszczony do zawodów. 


=—=— 


Nowy podział administracyjny Państwa. 


Wprowadzenie gmin zbiorowych na 
obszarze całego kraju, spowodowało 
poważne zmiany w podziale administra 
cyjnym państwa. Do niedawna liczyło 
państwo polskie 12,400 gmin wiejskich 
i 2,188 obszarów dworskich, które sta 
nowiły samodzielne jednostki admini: 
stracyjne. Po wprowadzeniu gmin 
zbiorowych, liczy państwo obecnie 
tylko 3,143 gminy wiejskie. Około 12 
tysięcy gminnych jednostek admini: 
stracyjnych uległo zatem skasowaniu. 
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Niezależnie od reformy ustroju gmin: 
nego przeprowadzono w latach 1953 i 
1934 liczne zmiany administracyjne, 
przyczem niektóre miasta spadły do 
rzędu gmin wiejskich, a niektóre osa 
dy podniesione zostaly do rzędu 
miast, 

Według ustalonego obecnie podzia» 
łu administracyjnego, państwo 
poza Warszawą 16 województw, 602 
miasta, 264 powiaty, w tem 23 powiaty 
miejskie, oraz 3,143 gminy wiejskie. 


Aresztowanie posła Idzikowskiego 
i wicedyr. Michalskiego. 


Wczoraj rano na zarządzenie proku? | 


ratora Sądu Okręgowego w Warsza: 
wie zostali aresztowani: poseł na Sejm 
Edward Idzikowski i wicedyrektor 
departamentu podatkowego w Mini: 
sterstwie Skarbu Paweł Michalski, zaa 
wieszony w urzędowaniu. 

Dowiadujemy się, że aresztowanie 
p. Michalskiego nastąpiło pod zarzu» 
tem wymuszania, żądania i brania ła» 
pozostaje 
pod zarzutem  pośredniczenia w tych 
machinacjach. 

Prokurator Sądu Okręgowego w 
Warszawie zwrócił się zgodnie z art. 
21 Konstytucji do Marszałka Sejmu z 
pismem, w którem komunikuje, iż poa 
seł Idzikowski zatrzymany został na 


jego zarządzenie pod zarzutem popeł- 
nienia zbrodni kryminalnej pośredni: 
ctwa w doręczaniu łapówek urzędnie 
kowi państwowemu. 

Prokurator nadmienia jednocześnie, 
że zatrzymanie posła Idzikowskiego 
jest niezbędne dla zabezpieczenia wy 
miaru sprawiedliwości, oraz unieszkos 
dliwienia skutków przestępstwa. 


OSCHŁA JUŻ ZIEMIA, 
OSUSZMY ŁZY... 
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14-ty miljoner „Lotu“. 


W miesiacu bieżącym pilot P. L. L. 
„LOT“, p. Leonard Satel, ukończy? 
swój 500.000 klm., przebyty na dro- 
gach powietrznych w służbie polskiej 
komunikacji powietrznej. 

Podobnie p. Satel, jak i cała reszta 
polskich _ „miljonerów* lotniczych, 
których obecnie posiadamy 14-tu, cie» 
Szy się jak najlepszem zdrowiem, a 
młody wiek pilotów niewątpliwie po- 
zwoli im jeszcze przez długie lata poz 
żerać dalsze setki tysięcy kilometrów. 

Dla zorjentowania 
przebytej przez poszczególnych „mi: 
ljonerów" drogi, wystarczy wspom: 
nieć, że droga ta równa się podróży 
na księżyc, z dodatkiem trzech okrą: 
żeń kuli ziemskiej, lub też 11 okrąże: 
niom naszego globu, i że na przebycie 
jej trzeba było przesiedzieć przy kie» 
rownicy samolotu około 3.000 godzin. 

Powiększające się stale grono „miz 
ljonerów" wśród naszych lotników 
komunikacyjnych jest nie pustą rekla, 
mą, a najlepszem Świadectwem beza 
pieczeństwa tego rodzaju lokomocji; 
znakomita zaś kondycja pilotów, po 
wieloletniej ich pracy w lotnictwie i 
spędzeniu tysięcy godzin w obłokach, 
w różnych warunkach atmosferycza 
nych, kategorycznie przeczy z gruntu 
fałszywym  przypuszczeniom, jakoby 
komunikacja lotnicza mogła być dla 
zdrowia szkodliwa, a świadczy nieza: 
wodnie, że komunikacja lotnicza jest 
zdrowa i hartuje organizm ludzki. 


się o ogromie 


— 


Giełda z dnia 22 września. 


WARSZAWA — GIEŁDA PIENIĘŻNA. 
Dewizy: Belgja 124.185, Berlin 211 14, 
| Holandja 358.60, Londyn 26.10, N. Jock 


czeki 5.22 3/8, N. Jork kabel 5.22 7/5, Pa- 
BU: a Praga 22, Szwajcabla 12250) 
Wiochy 45.39. Papiery państwowe: 5 pre. 
poż. bud. 45—45.10, 4 pre. poż. inwestycyj. 
117 1/2—5/4, 5 pre. poż. konwersyina 66 
314—67.20, 5 pre. poż. kol. 60, 6 pre. poż. 
dol. 71 1/4—72 1/4, 4 pre. poż. dol. 5295— 
53, 7 pre. poż. stabil. 73 L/2—75—7) IM. 
Akcje: Bank Polski 96 1/2—97--96 12, Lil 
pop 10 1/4, Starachowice 12,30. Dolar w 
obrotach prywatnych 5.20 1/2. 


Program radjowy. 


Sobota, 22 września. 
Lwów. Godz. 1545: Płyty. 16.50: Słucho: 
wisko dla dzieci. 17: Kwartet smyczkowy. 
17.50: Odczyt. 18: Feljeton. 15.15: Recital 
fortepianowy. 18.45: Reportaż. 19: Polskie 


pieśni kompozytorów wileńskich w wyk. 
J. Hennert (sopran). 19.20: Odczyt. 19.30; 
i Płyty. 19.50: Wiad. sport. 20: Muzyka 


, lekka. 20.45: Dziennik wieczorny. 21. Kon 


cert popularny. 21.45: Szkic literacki. 22: 
Koncert reklamowy. 22.15: Muzyka tancz 
czna. 2305: Teatr Wyobraźni w „Loży 
Szyderców" przedstawia „Mężczvzna w 
dobrem świetle". 


Niedziela, 25 września. 

Lwów. Godz. 9: Audycja poranna. 10.15: 
Nabożeństwo ze Lwowa. 11.57: Sygnał 
czasu. 12.15: Poranek muzyczny. 15: Ode 
czyt. 1515: D. c. poranku muzycznego. 14: 
Płyty. 15: Feljeton wiejski. 15.15: Płyty. 
15.25. Przegląd rynków produktów rol: 
nych. 15.55: Płyty, 13.45: Pogadanka rol: 
nicza. 16: Recytacje prozy. 16.20: Recital 
śpiewaczy. 16.45: Opowiadanie dła dzieci. 
17: Muzyka taneczna. 18: Słuchowisko. 
19: Muzyka lekka. 19.50: Felieton aktual- 
ny. 20: Koncert symfoniczny. 20.45: Dzien» 
nik wieczorny. 21: „Na wesołej lwowskiej 
21.45: Wiad. sport, 22: Skrzynka 
pocztowa techniczna. 22.15: Koncert rekla- 
mowy. 22.50: Muzyka taneczna. 


Poniedziałek, 24 września. 


Lwów. Godz. 6.45: Audycja poranna. 
11.57: Sygnał czasu. 12.10: Muzyka salo- 
nowa. 153: Dziennik południowy. 15.05: 
Płyty. 15.35; Giełda. 1545: Muzyka lekka. 
16.45: Lekcja niemieckiego. 17: Koncert 
kameralny. 17.55: Recital $piewaczy. 18: 
Reportaż. 19.30: Feljeton. 19.50: Wiadom. 
sport. 20: Płyty. 20.45: Trans. z Wiednia. 
Koncert okazji dziesięciolecia istnienia 
radjofonji wiedeńskiej. W przerwie dzien: 
nik wieczorny. 22: Odezyt. 22.15: Koncert 
reklamowy. 22.50: Muzyka taneczna. 
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— Zmiany w programie radjowym. W 
niedzielę o godz. 18.45: „O poglądach wy» 
chowawczych Marszałka Piłsudsłiego" wy: 
głosi prof. Dabrowski. O godz. 19 trans: 
misja z Warszawy: Reportaż ze startu ba: 
lonów. O godz. 22.50 trans, = Warszawy: 
Utwory na banjo i harmonię w wyk. M. 
Hohermana. 

W poniedziałek © godz. 16.50: Płyty O 
godz. 18: „Jak powstaje sceniczna wizja 
Marchołta' wygi. M. Freudmann. O godz. 
19 trans. Poznania: „Koncert zespołu 
mandolinistów „Echo“. 


GAZETA LWOWSKA nr. 226 z dnia 23. września 1934. 


Sport i Wychowanie Fizyczne. 


Nadchodzący sezon hokeja lodowego 
rozpocznie się międzypaństwowym meczem 
Polska—Austrja. Mecz odbędzie się pod 
koniec listopada, względnie w pierwszych 
dniach grudnia. 

Międzypaństwowy mecz bokserski Pol- 
ska— Niemcy odbyć się ma w dniu 25 lis 
stopada br. w jednem z miast niemieckich, 
Zawodnicy polscy przed tem ważnem spot» 
kaniem przejść mają specjalny obóz kon: 
dycyjny, jaki zamierza zorganizować zas 
rząd Polskiego Związku Bokserskiego na 
Bielanach w Centr. Instytucie W. F. pod 
kierunkiem trenera Stamma. W obozie ma 
wziąć udział 16 najlepszych naszych pięś» 
ciarzy. 

„Masarykowy Okruh“. W niedzielę 30 
bm. odbędzie się na szosach pod Brnem 
na dystansie 500 km. międzynarodowy wyw 
ścig automobilowy, posiadający już swoją 
markę w świecie i znany pod nazwą „Mas 
sarykowy Okruh'. Wyścig zgrupuje szereą 


OSCHŁA JUŻ ZIEMIA, 
OSUSZMY ŁZY... 
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Ogłoszenia urzędowe. 


LICYTACJE. 


II. Km. 2169/54. Edykt licytacyjny. W 
sprawie egzekucyjnej firmy Dansk $Sojaka: 
gełabrik  Aktienselskab w Kopenhadze 
przez adw. Dr. Stanisława Milca w Jaro: 
slawiu przeciw Ernie z Stelzerów Felsen: 
stein odbędzie się dnia 26 października 
1943 r. o godz. 9:tej w biurze Nr. 29 Sądu 
grodzkiego w Jarosławiu licytacja realno= 
ści obj. whl. 6825 ks. gr. gm. kat. Jarosław 
składającej się z parceli budowl. lkat. 
2208/2 o pow. 90 sążni z domem partero» 
wym murowanym krytym blachą o 4 ubia 
kacjach, stanowiących fabrykę świec, oraz 
parcele gruntowe lkat. 2405/2 (rola o pow, 
35 sążni), 2408/2 (ogród o pow. 263 sążni), 
2409,4 (ogród o pow. 402 sążni) i 2405/3 
(rola o pow. 55 sążni) położonych w Ja» 
rosławiu obok Rzeźni miejskiej przy rzece 
San, zobowiązanej Erny z Stelzerów Fel: 
senstein własnej. Do realności tej należą 
następujące przynależności: motor popę: 
dowy, 2 kotły, 3 maszyny do odlewania 
świec, 2 prasy, studnia i ustęp, oszacowane 
na 900 zł. Wartość szacunkowa realności 
wraz z przynależnościami wynosi 19659 zł. 
50 gr. Najniższa oferta wynosi 14.750 zł. 
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie na- 
stąpi. Warunki licytacyjne oraz akta egze» 
kucyjne można przeglądać w Sądzie grodze 
kim w Jarosławiu pokój Nr. 29. 

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru II. 


Jarosław, 18 września 1934. 4693/K 
Km. 489/34. Obwieszczenie. Komornik 
Sądu grodzkiego w Komarnie Józef Ma» 


ciejewicz urzędujący i zamieszkały w Ko: 
marnie przy ul. Rynek Mały Nr. 4 na żą» 
danie Michała Pełeńskiego zam. w Komar- 
nie i na zasadzie art. 602 kpc. ogłasza, że 
w dniu 12 października 1934 o godzinie 12 
przedpoł. odbędzie się w Rumnie w posia: 
dłości Zemłedilczeskiego Sojuszu, Spół: 
dziel. z ogr. odpow. publiczna licytacyjna 
sprzedaż ruchomości, a mianowicie: waga 
stołowa 10 kg. z 9%ma odważnikami, waga 
dziesiętna bez odważników, 25 kg. solt, 
kontuar sklepowy sosnowy, szafa sklepowa 
z podstawą kryża oszklona, szafa sklepo» 
wa z podstawą i szufladami, 20 paczek maa 
chorki, 2 kg. mydła, waga 250 kg. bez od: 
ważników, walce młyńskie 60x3 do pytlu, 
oraz kamień młyński metrowy do razówki, 
oszacowanych na łączną sumę 1.538 zł. 60 
gr.. które można oglądać w dniu licytacji w 
miejscu sprzedaży w czasie wyżej oznaczo» 
nym. 
Komornik Sądu Grodzkiego. 
Komarno, 17 września 1934. 4698/K 
Edykt licytacyjny oraz 
wezwanie do zgłoszenia wierzytelności. 
Dnia 26 listopada 1934 o godzinie 12ste] 
przed poł. odbędzie się w Sądzie grodzkim 
miejskim we Lwowie S. II., na zasadzie 
zatwierdzonych warunków licytacja realno: 
ści obj. whl. 5239/1. ks. gr. gm. m. Lwowa 
położonej przy ulicy Snopkowskiej, skła: 
dającej się z parceli grunt. Ikat. 1699/4. 
Wartość szacunkowa wraz z przynależno= 
ściami zł. 7.219,20. Najniższa oferta: zł. 
4.512,80. Do realności whl. 5239/1. ks. gr. 
gm. m. lgvowa należą następujące przyna» 
leżności: 16 mb. parkanu siatkowego, OSsza» 
cowanego na 51 zł. 20 gr. Poniżej najniż» 
szej oferty sprzedaż nie nastąpi. Akta do» 
tyczące przeglądać można w biurze Ko» 
mornika Sądu gr. miej. we Lwowie Rewiru 
I. przy ul. Akademickiej 24/1. 
Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego. 
Rewiru I. 
Lwów, 20 września 1934. 4707/K 


u nw nnn, 


I. Km. 1625/34. 


Redaktor naczelny i wydawca: Aleksander Wareński. Redaktor odpowiedzialny E. Kozłowski. 
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najwybitniejszych kierowców europejskich, 


Między in. startują: Nuvolari, Varzi, Che» ; 


ron, Stuck, Carraciola i inni. Ogółem da 
wyścigu stanie 39 zawodników, reprezentus 
jących 9 państw. Na wyścigu Polska bę: 


dzie mieć swego reprezentanta, a mianowi: i 


cie Jana Rippera, który startuje na Bugattl. 


Milano—IFC. 6:0. W Katowicach odbył 
się mecz między włoską FC. Milano a IFC. 
Zwyciężyli Włosi 6:0 (1:0). 


USTĄPIENIE DZIAŁACZA 
ENDECKIEGO ADWOKATA DR. 
JANA PIERACKIEGO. 


Agencja Wschód donosi, że dotych: 
czasowy wiceprezes zarządu Dzielnicy 
Małopolski Wsch. Stronnictwa Naro» 
dowego, dr. Jan Pieracki zgłosił ustą: 
pienie z tego stanowiska, jak również 
złożył mandat członka zarządu. W 
związku z tem, prezes zarządu Dziel- 
nicy, senator dr. Głąbiński, zwołał nad 
zwyczajne posiedzenie, na którem ua 


chwalono jednogłośnie przyjąć rezyz 
gnację adw. dr. Pierackiego. 


Krążą wiadomości o dużych tarciach 
personalnych i programowych w łonie 
Stronnictwa Narodowego na terenie 
małopolskim. 


VIN. Km. 3770/33. Komornik Sądu grodz 
kiego miejskiego we Lwowie rewiru VIII. 
z siedzibą urzędową we Lwowie przy ul. 
Potockiego 47 og'asza następujący edykt 
licytacyjny. Strona zobowiązana: Jadwiga 
Adela z Rudnickich Stupnicka. Na wnio- 
sek Miejskiej Komunalnej Kasy Oszczędno: 
ści we Lwowie jako strony  egzekwującej 
odbędzie się dnia 30 października 19354 a 
godzinie ll-tej przedpołudniem w sali III. 
biuro 7 Sądu grodzkiego miejskiego we 
Lwowie przy ul. Sądowej 7 na zasadzie 
dnia 20 września 1932 zatwierdzonych wae 
runków licytacja następującej realności: 
Ks. gr. gm. m. Lwowa I. Dz. whl. 2481, 
Oznaczenie realności: Realność jednopię: 
trowa z poddaszem, dwufrontowa, podpi« 
wniczona, położona przy ul. Obwodowej 
I. orj. 20 Ikonskr. 2082 1/4 drugim zaś fron 
tem do ulicy Grochowskiej, składająca się 
z parceli bud. lk. 6003 pow. 8 a. 32 m kw. 
i parc. grunt. Ik. 8250 o pow. 38 m kw., 
stanowiących jeden kompleks. Wartość szą 
curkowa wraz z przynal. 58.137 zł. Najniż. 
Sza oferta 29.068 zł. 50 gr. Przynależności 
ocenione są na 10.139 zł. Poniżej najniższej 
oferty sprzedaż nie nastąpi. Komornik 
wzywa wszystkich wierzycieli, mających 
pretensje hipoteczne zabezpieczone na tej 
realności, aby najpóźniej na dni 8 (osiem) 
przed terminem licytacyjnym oświadczyli 
czy żądają zaspokojenia swych wierzytels 
ności przez zapłatę w gotówce, lub czy 
zgadzają się na przyjęcie długu przez na» 
bywcę. 

Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego. 

Rewiru VIII. 

Lwów, 16 lipca 1934. 4703/K 

X. Km. 2243/34. Obwieszczenie. Komora 
nik Sądu grodzkiego miejskiego we Lwo» 
wie, rewiru X. ogłasza, że w dniu 3 paż: 
dziernika 1934 o godz. 8:mej rano odbę» 
dzie się egzekucyjna sprzedaż przez licyta» 
cję publiczną ruchomości, należących do 
dłużnika w jego mieszkaniu — lokalu — 
we Lwowie przy ul, Legjonów 19, składa» 
jących się z ruchomości, które można oglą: 
dać w miejscu sprzedaży w dniu licytacji 
w czasie wyżej oznaczonym. 

Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego. 

Rewiru X. 

Lwów, 14 września 1934. 4704/K 

X. Km. 2141/34. Obwieszczenie. Komors 
nik Sądu grodzkiego miejskiego we Lwo» 
wie, rewiru X, ogłasza, że w dniu 3 paź: 
dziernika 1934 o godz. 9 odbędzie się egzer 
kucyjna sprzedaż przez licytację publiczną 
ruchomości należących do dłużnika w jega 
mieszkaniu — lokalu — we Lwowie przy 
ul. Legjonów 1. 7, składających się z ru 
chomości, które można oglądać w miejscu 
sprzedaży w dniu licytacji w czasie wyżej 
oznaczonym. 

Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego. 

Rewiru X. 

Lwów, 17 września 1934. 4705/K 

I. Km. 3974/33. Edykt licytacyjny. Ko» 
mornik Sądu grodzkiego zamiejskiego we 
Lwowie na zasadzie art. 602 kpc. zawiada» 
mia, że dnia 24 października 1934 o godzi: 
nie l2-tej odbędzie się w Sądzie grodzkim 
zamiejskim we Lwowie przy ul. Kazimie» 
rzowskiej 1. 34, biurze Nr. IV. licytacja re- 
alności obj. whl. 76 i 78 gminy Kulparków 
Cz. II. (młyn motorowy z urządzeniem 
młyńskim, budynek mieszkalny, garaż, o: 
gród i bocznica kolejowa niedaleko stacj! 
kolejowej w Persenkówce). Wartość sza» 
cunkowa wraz z przynalceżnościami wynosił 
kwotę 287.925 zł. 15 gr. odnośnie do real 
ności whl. 76, zaś kwotę 28.468 zł. odno: 
śnie do realności whl. 78 gm. Kulparków 


Cz. II. Najniższa oferta wynosi kwoię 
146.056 zł. 63 gr. i 14.816 zł. Poniżej naj» 
niższej oferty sprzedaż nie nastąpi. Wa» 
runki licytacyjne i inne dokumenta przej» 
rzeć można u podpisanego komormka. 
Stanisław Wolański 
Komornik Sądu Grodzkiego Zamiejskiego. 
Rewiru I. 
ul. Krasiekich Ma, I. p. 
Lwów, 1 września 1934. 4711/R 
X. Km. 1799/34. Obwieszczenie. Komor: 
nik Sądu grodzkiego micjskiego we Lwo» 
wie, rewiru X. oglasza, że w dniu 27 wrze: 
śnia 1934 o godz. 10 odbędzie się egzeku» 
cyjna sprzedaż przez licytację publiczną 
ruchomości należących do dłużnika w jego 
mieszkaniu — lokalu -—— we Lwowie przy 
ul. Legjonów l. 41, skladających sie z ru» 
chomości, które można oglądać w iniejscu 
sprzedaży w dniu licytacji w czasie wyżej 
oznaczonym. 


Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego. 
Rewiru X. 
Lwów, 13 września 1934, 4706/K 


IV. Km. 3046/34. Obwieszczenie. Komor» 
nik Sądu grodzkiego rewiru IV. w Droho: 
byczu, na zasadzie art. 602 kpc. obwicsz» 
cza, że dnia 4 października 1934 od godz. 
15 odbędzie się publiczna licytacja rucho- 
mości, należących do Ozjasza Halperna w 
jego mieszkaniu w Drohobyczu ul. So» 
bieskiego, składającychi się z urządzenia 
domowego itp., ccenionych na łączną su» 
mę 2445 zł. Ruchcmości te można ogladać 
w dniu licytacjj w czasie wyżej oznaczo» 
nym na miejscu sprzedaży, 

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru IV. 

Drohobycz, 20 września 1934. 4/08/K 


UZNANIE ZA ZMARŁEGO. 

I. T. 24/34, Edykt. Zofja Kubacka, córka 
Walentego i Ewy, ur. 14 maja 1864 w Żar: 
nowcu, zaginęła w Ameryce w r. 1897. 
Wiadomości o niej udzielić należy w ciągu 
roku. 

Sąd Okręgowy. 

W Jaśle, dnia 3 września 1954. +701 

UPADŁOŚCI. 


I Sa. 14/33. Postępowanie ugodowe do 
majątku Józefa i Heleny Kormanów w Gor 
licach zastanowiono. 

Sąd Okręgowy. 


W Jaśle, dnia 18 sierpnia 1934 r. 4702 


OGŁOSZENIA PRYWATNE. 


OGŁOSZENIE. 


Walne Zgromadzenie akcjonarjuszów 
Spółki Akcyjnej „Zakłady Przemysłu Drze. 
wnego Delatyn w Polsce" odbędzie się 
dnia 8»go października 1934 r. o godzinie 
17:tej po południu w biurze likwidatora 
przy ul. Halickiej 21 we Lwowie z nastę: 
pującym porządkiem dziennym: 

1) Odczytanie protokołu z ostatniego 
Walnego Zgromadzenia. e 

2) Sprawozdanie likwidatora z czynno” 
ści za czas likwidacji i przediożenie bilan» 
su i rachunku strat i zysków za r. 1952 1 
1933 oraz za czas od l stycznia 1934 do 
dnia 30 września 1934. 

3) Sprawozdanie Komisji rewizyjnej, za» 
twierdzenie bilansu i rachunku strat i zy» 
sku, udzielenie absolutorjum likwidatora: 
wi. 

4) Zatwierdzenie bilansu likwidacyjnego, 

5) Uchwała o zakończeniu likwidacji : 
rozwiązaniu Spółki. 

6) Wnioski i interpelacje. 

Uwaga: Posiadanie 2 (dwóch) akcjt 
daje prawo do jednego głosu na Zgroma: 
dzeniu, lecz każdy poszczególny akcjona: 
rjusz ani z tytułu posiadanych akcji, ani z 
tytułu pełnomocnictwa nie może mieć wię» 
cej głosów, która przysługuje ponad 1/10 
część kapitału zakiadowego, reprezentowam 
nego na Walnem Zgromadzeniu. 

Każdy akcjonarjusz może uczestniczyć 
na Zgromadzeniu osobiście lub też przez 
pełnomocnika. Pełnomocnictwo winno bye 
pisane. Pełnomocnikiem może być osoba, 
nie będąca akcjonarigszem. Jedna osoba 
nie może mieć więcej, jak dwa pełnomoc 
nictwa. 

Celem korzystania z prawa głosu należy 
złożyć swoje akcje najpóźniej na 6 dni 
przed terminem Zgromadzenia w biurze 
Spółki we Lwowie przy ul. Brajerowskieł 
Bocznej 4. 4700 


I. OGŁOSZENIE. 


KOLEJ ŻELAZNA LWÓW=:BEŁZEC S. A. 
w likwidacji. 

Likwidatorowie Kolei żelaznej Lwów— 
Belzec S$. A. w likwidacji zawiadamiają 
niniejszem P. P. Akcjonarjuszów Spółki, 
że XLIV. Zwyczajne Walne Zgromadzenie 
Akcjonarjuszów odbędzie się we Lwowie 
dnia 20 pażdziernika 1934 o godzinie 1l-tej 
w lokalu Powszechnego Banku Kredyto» 
wego ul. Jagiellońska Nr. 5—7 z następua 
jącym porządkiem dziennym: 

1) Zagajenie i wybór Przewodniczącego 
Walnego Zgromadzenia. 

2) Rozpatrzenie sprawozdania Komitetu 
likwidacyjnego o czynności oraz Rady Nad 
zorczej o zamknięciu rachunków za czas od 
18 czerwca 1933 do 31 grudnia 1933 i ua 
chwała co do udzielenia absolutorjum Kox 
mitetowi likwidatorów i Radzie Nadzor 
czej. 

3) Wyznaczenie wynagrodzenia dla człon 
ków Rady Nadzorczej. 

4) Ustalenie wysokości znaczka obecno» 
Ści dla członków Rady Nadzorczej. 


5) Wybór członków Rady Nadzorczej 
na miejsce ustępujacych z powodu ukoń» 
czenia kadencji. 

6) Wnioski zgłoszone przez P. P „Xkcjoa 
narjuszów stosownie do art. 5ł ezp. Prez. 


Rzeczypospolitej Polskiej o Spórzsch Aka 
cyjnych. 
Akcjonarjusze, chcący uczesta:czyć 


Walnem Zgromadzeniu, winni p ! 
do dnia 12 października 1954 złozvć swoje 
akcje w Powszechnym Banku Kredytu: 
wym S. A. w Warszawie, lub w Oddziale 
tego Banku we Lwowic, w Warszawskim 
Banku Dyskontowym, S. A. w Waerszawic, 
lub w Oddziale tego Banku we Lwowie, 
albo w Schweizerische Kreditansz=': w Zu» 
rychu. 

Złożenie akcyj następuje na poźszawie w 


podwójnem wygotowaniu  sps-=qdzonych 
konsygnacyj, na które bezpłatny wydawe» 
ne będą druki w powyżej wymienionych 


bankach, a na podstawie kwitu ra złożenie 
akcji wydane będa PP. Akcjenariuszom 
karty legitymacyjne, uprawniajase do u- 
działu w Wałnem Zgromadzeniu 

Na wypadek zastępstwa nalezv pelne» 
mocnictwo, wydrukowane na «cdwrornej 
stronie karty legitymacyjnej w!aszoręcznie 
podpisać. 

Akcjonarjuszom przysługuje przw. zała 
szania poszczególnych spraw na porządek 
dzienny, sprawy te winne być zyułoszone 
na piśmie nie później, niż w 14 dz: przed 
terminem Walnego Zgromadzez.: w Za: 
rządzie Spółki we Lwowie, ul, JazicHońska 
5—7 ($ 15 Statutu). 

LIKWIDATOROWIE. 

Lwów, we wrześniu 1954 roku +62 
e IMO OO OoOo 

I. OGŁOSZENIE. 

KOŁOMYJSKIE KOLEJE LOKALNE 

Spółka akcyjna. 

Zarząd Kołomyjskich Kolei L kalnych 
S. A. zawiadamia niniejszem PP. Akziona: 
rjuszów Spółki że 
XLI. ZWYCZAJNE WALNE ZGROMA 

DZENIE AKCJONARJUSZOW 
Spółki Akcyjnej Kołomyjskich k is L 


kalnych odbędzie się we Lwuwzi: dn. 20 
października 1934 r. o godz. 12 w lokalu 
Powszechnego Banku Kredytowe z. ul. 


Jagiellońska 5—7 = następujący»: porzad: 
kiem dziennym: 

1) Zagajenie i wybór Przewodniczącego 
Walnego Zgromadzenia. 

2) Rozpatrzenie sprawozdani: Zarzadu 
z czynności oraz Rady Nadzorcze: o zam: 
knięciu rachunków za rok 1935 , uchwala 
co do udzielenia absolutorjum Zarządowi 
i Radzie Nadzorczej. 

3) Uzupełnienie $ 32 Statutu Spó ki co 
do sposobu podpisywania firmy w myśł 
wezwania Sądu Okręgowego wt Lwowie z 
dnia 11 grudnia 1933. 

4) Ustalenie wartości znaczków obecne- 
ści za wzięcie udziału w posiedzeniach Ra: 
dy Nadzorczej. 

5) Wnioski zgłoszone przez P T Akcie 
narjuszy stosownie do art. 54 R/'z=p. Prez. 
Rz. P. o Spółkach akcyjnych. 

Akcjonarjusze, chcący uczestniczyć w 
Walnem Zgromadzeniu, winni najpóźniej 
do dnia 12 października 1934 złożvc swoje 
akcje w Powszechnym Banku Kredvtowym. 
S. A. w Warszawie. lub w Oddzial: tego 
Banku we Lwowie, w Warszawskim Banku 
Dyskontowym, S. A. w Warszaw:: iub w 
Oddziale tego Banku we Lwow., albo w 
Schweizerische Kreditanstalt w  Zurychw 
lub Lombardbank w Zurychu. 

Złożenie akcji następuje na podstawie w 
podwójnem  wygotowaniu sporządzonych 
konsygnacyj, na które bezpłatnie wydawa: 
ne będą druki w powyżej wymienionych 
bankach, a na podstawie kwitu na złożenie 
akcji wydane będą PP. Akcjenariuszom 
karty legitymacyjne, uprawniające do ue 
działu w Walnem Zgromadzeniu. 

Na wypadek zastępstwa należy pe nomo: 
cnictwo, wydrukowane na odwrernej Stro» 
nie karty  legitymacyjnej własnoręcznie 
podpisać. 

Akcjonarjuszom przysługuje prawo zgła» 
szania poszczególnych spraw na porządek 
dzienny, sprawy te winne być zgłoszone 
na piśmie nie później, niż w 14 dn. przed 
terminem Walnego Zgromadzenia w Za: 
rządzie Spółki we Lwowie, ul. Jag:ellońska 
5—7 ($ 16 Statutu). 4691 

ZARZĄD. 

Lwów, we wrześniu 1934 roku 


DO WYNAJĘCIA na biura w śródmie» 
ściu we Lwowie, pięć pokoji lub trzy i dwa. 
Zgłoszenia Zakopane, Asłanówka dla I K. 


4699 

POKÓJ kawalerski z komforem do wy: 
najęcia. Głęboka 14, parter, VIII hody, 
Nr. 64. Zg!. 3—4 pop. 4703 
` PŁYTY Linguaphone język angielski, 
francuski i niemiecki kupię, ewentualnie 


„Linguanhone”'. 
4060 


ABSOLWENT Politechniki przvz towuje 


do egzaminów z zakresu szkół srednich ! 


wypożyczę. Administracji 


wyższych z matematyki, fizyki $ ometrii 
wykreślnej, pod gwarancją. Zgłoszenia L“ 
w Administracji. 4662 


DROSZMI 


E LE ZNAAIEM 
„ow ECie oo iniy” 


t aC 


sasavna chamrasamar AAROWALSK | massi amt 


Z drukarni „Słowa Polskiego“ lwów,ul. Zimorowicza 15. 


